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Telegraficzne wiadomości.
P a r y ż ,  czwartek di 17. Kwietnia. — Dzisiejszy M o n i t o r  donosi: Gdy 

prace konferencyjne ukończone zostały, odbyła się w czdraj’ostatnia’ses ja .  Po 
podpisaniu układu zajmą się pełnomocnicy ułatwieniem pytań, potrzebnych do 
wzmocnienia i uzupełnienia dzieła pokoju. R a ty fikac je  w  końcu miesiąca bieżą­
cego będą wymienione. Po ogłoszeniu układu głównego obwieszczone będą 
także wkrótce i protokoły.

—  P a y  s donosi, żc hrabia Buol i baron Manteuffel mieli wczoraj wieczór 
u cesarza posłuchanie pożegnalne.

B e r l i n ,  l8 .K w ie t . -~  Najj. Pan raczyłudzielić  żądane uwolnienie zjczyn­
nej służby inspektorowi budowniczemu w Greifswalde panu S t e i n b a c h  z ty ­
tułem radzcy budowniczego, a nadać fabrykantowi efektów wojskowych Janowi 
F ryderykowi B o c k  w  Berlinie przydomek liweranta królewskiego dworu.

B e r l i n ,  17. Kwietnia. — Na sesyi (26ej) izby panów  dnia 15. Kwietnia 
był na dziennym porządku raport względem wniosku hrabiego Itzcnplitz tyczący 
się pobierania podatku od wprowadzenia się do gmin wiejskich, Do. tego wnio­
sku przyłączyła się komisya i podała następujący projekt do praw a:

My F ry dery k  Wilhelm z bożej łaski król pruski itd. itd. stanowimy zgo­
dnie z óbu izbami sejmu monarchii co następuje: §, 1, Uchwałą gminy może 
być ustanowionem pobieranie podatku od w prowadzenia  siędogmin wiejskich i od 
uiszczenia się z niego Zawisło Osiedlenie się w  gminie (§. 9. pra wa z 31. Grudnia 
r. 1842 Nr. 2317). §. 2. Wszelkie tego rodzaju uch w ały  zgromadzenia gipin 
w ymagają z a t w i e r d z e n i e  rządu ,  mianowicie i co do wysokości tego 
podatku. § . 3 .  Powyższe postanowienia stosują się i d o  tych obrębów 
włości, w  których prócz właściciela wsi znajdują  się i inne właściciele g runtów.

Prawo to z malemi odmianami p rzy ję to ,  wedle k tórych  ma być zastoso­
wane w 6 prow incjach  zachodnich; w yłączają  się z pod tego praw a urzędnicy 
i księża, k tó rzy  urzędownie przesadzeni b y w a ją ,  dalej rząd ma wyrzec co do 
potrzeby.

Następnie na porządku dziennym był rapor t  względem wniosków panów 
Ploctz, Below i Dr. Stahł o przedłożenie projektu do praw a we względzie u rzą­
dzenia łidejkomisów familijnych celem utrzymania i utrwalenia posiadłości ziem­
skich, i potem wniosek hrabiego Itzenplitza co do projeektu do prawa względem 
ustanowienia zmniejszonej taksy dla własności chłopskich przez sukcesyą prze­
chodzących. Komisya przystąpiła do tych wniosków. Pan  \Valdow-8teinhofel 
wniósł w ciągu debaty, aby cala tę rzecz rządowi przedłózond.

Izba deputowanych na posiedzeniu swem (57) z 15. Kwietnia zajmowała
się projektami do praw  względem budowli kolei żelaznych, gdy  poprzednio 
przyjęła była projekt do prawa tyczący się o rd yn ac j i  gminnej prowincyj nad- 
reńskich. Nim atoli do tego przystąpiono, wniósł pan Patów, aby pierw po­
stanowiono, jak  użyć reszty z pozostałej pożyczki30 milionów. Minister wojny 
oświadczył na to , żc Król JMośe raczył kazać wstrzymać wszelkie środki ku 
zwiększeniu armii, a co do reszty z 30 milionów toczą się w ministerstwach 
narady. Potem przystąpiono do projektów do p ra w  co do kolei żelaznych, 
a mianowicie co do rękojmi procentów dla kolei żelaznej zapomerańskiej. 
P rzyję to  projekt komisji,  aby rząd zechciał przyjąć gw araneyą procentów od 
kapitału zakładowego kolei żelaznej od Stargard  przez Belgrad do Koslina, 
z koleją żelazną poboczną do Kołobrzegu (Kolberg), wypowiadając życzenie 
swoje, żc dalej poprowadzić zechce rząd wkrótce (colej w kierunku ku Gdańsku.
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Do Marsylii nadeszły wiadón
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na jenerała
— Listy z W ari iy  donoszą, żc zagrażające poją,wy zaszły. 6000 Gre­

ków  szlo za pogrzebem młodej Greczynki, k tórą  miał by ł turecki basza zabić. 
W  kościele mocną miał mowę Bułgar jak iś ,  w  której żądał sprawiedliwości.

—  J o u r n a l  de  C o n s t a n t i n o  p e l  donosi, źe w Hedszes (w Arabii) 
ciągle niespokojności trwają.

M O S f f a .
L 1 e t e r s b u r g a  pod dniem 6. Kvysetnia donoszą: Manifest cesarski wy- 

wołał tu najwyższe ukontentowanie. Żegluga parow a między Kronsztadem

P e t e r s b u r g ,  7. Kwieinia. —  Pojutrze udaje się cesarz vt lieziiytu-or­
szaku wojskowym do M oskwy na uroczystość lOOletniej p'ami^tM istnienia 
pułku grena dyers kiego, tamże garnizonującego. ■ ■ ; ; .

— R eskrypt ministra oświecenia p. Nodow zaśłudujc na uw agę: Znosi 
on ścieśnienie lieżby uczęszczającej młodzi na uniwersytety  i dozwalający bez 
ograniczeń takowe zwiedzać, i bardzo dobre uczynił wrażenie.

— Rosy a zwiększyła świeżo swoje posiadłości na oceanie Spokojnym , 
w  pobliżu rosyjskiej A m eryk i ;’ ukazem cesarskim z 17. Marca wcielone zostały 
do rosyjskiego państwa trzy  w y sp y  z Archipeiaćhu Jerzego 111.; największa 
z tych w ysp  otrzymała nazwę w y sp y  Mikołajewskiej. Leży ona niedaleko 
Nowego A rchangielu, będącego niejako stolicą rosyjskich .posiadłości w  Ame* 
ryce i rezy d en c ją  jenera ł  -  guberna tora , nadto N o w y  Archangiel je s t  g łów ną  
siedzibą wielkiego rosyjsko-amerykańskiego tow arzys tw a  haritltewego: ■ Wcie* 
loną także została do posiadłości rosyjskich Wyspa Kodiak. Dzisiaj przeto po* 
siadlości rosyjskie w Ameryce składają się: z w y sp alanckieh, z Archipelagu 
pribibarskiego, z niedawno przyłączonych w ysp  Si piwo kh z Archipelagu Je ­
rzego 111. i w yspy  Kodiak, które świeżo wcielonemi zostały, tiakoniec z rozle­
głych w ybrzeży  Ameryki północnej ciągnących się aż do nowego 'H anow eru 
ku Kalifornii i dotykających angielskiej Ameryki. W ed łu g  najnowszych obli­
czeń, te posiadłości rosyjskie mają rozległości 18,000 mil kw adra tow ych  i 7 8  
tysięcy mieszkańców.

W V m t € - ^ a .
P a r y ż ,  12. Kwietnia. — Zmniejszenie wojska ju ż  nie o 200 ,000  ludzi, 

ale o 8  — 10,000 nastąpi w  skutek względów ekonomicznych i w ydano  s to ­
sowne do tego środki.

— R ząd  z rozkazu cesarza w ydał 500 medalów wojskowych dla Anglii 
celem rozdania ich między podoficerów, k tórzy  się w ostatniej wojnie odzna­
czyli. _ .  ̂ , .u  .m.u.-ih

— Wedle C o n s t i t u t i o n n e l a  ratyfiikacya układu pokojowego ze strony 
sułtana nadejdzie tu około 2 6 — 30. Kwietnia.

— Dzis mogę panu donieść, com się o ostatniem (w torkowem ) posiedze­
niu dowiedział. Wniosek do A ustry i uczyniony względem zamiany Lombar­
dy i na Księstwa naddunajskie, nie w  kongresie, ale za obrębem onego, h y lu lq -  
źony przez samego cesarza. Gdy Clarendon domaga! się, aby  mowa jego by ła  
umieszczoną w protokole, uczynił ten sam wniosek hr. Buol co do.swej mowy. 
Obaj ministrowie kopie sw ych mów posłali sekretarzowi protokołów, także pro- 
toluił tego posiedzenia 66 stronnic zawiera. W  czwartek m e  było posiedzenia, 
bo lord Clarendon oczekuje w ważnej jakiejś sprawie od rządu  swego nowej 
in s trukc j i  i dla tego posiedzenie dziś dopiero się odbędzie.

— Potwierdza się, mówi P a t r i e ,  że pełuomocnicy pierwszego rzędu 
wkrótce odpuszczą P a ry ż ,  pełnomocnicy zaś drugiego rzędu zajmą się pracami 
dalszemi kongresu do w ym iany ra.tyfikaeyi pod nazw ą ..komisyi«" Zdaje, się

lędzie ostatnie swe posiedzenie w następną ś r o d ę , i w y -przeto ,  że kongres odbędzie ostatnie swe posiedzenie w następną Śi 
lnianą ratyfikacyi zajmie się komisya około końca m. b.

— l n d e p e n d a n c e  B c l g e  tw ierdzi, źe je s t  wprawdzie rzeczą now ą 
w dyp lom acji ,  aby ogłaszać protokuły kongressu, bo tego ani w  roku l8 l4  
ani 1815 nic uczynili byli pełnomocnicy angielscy, choć i wtenczas ju ż  było po ­
stępowanie otwarte w  parlamencie, to sądząc przecie z orzeczenia lorda Cla­
rendons ,  który  oświadczył, »że uw aża za konieczność, aby parlament dosta­
teczną miał kontrolę tego, co się na sessyach w P a ry ż u  działo, i d l a t e g bn i e  
może nie w yn urzy ć  otwarcie konferencji , że w  całej' obszernośći' przedłoży p a r­
lamentowi protokoły-, z pewnością twierdzić możemy, iż dowiemy się o rze­
czach konferencyjnych w  całej zupełności. Z apew ne, dodaje korespondent 
l n d e p e n d a n c e ,  wyjdzie równocześnie oryginał w P a ry ż u  w  języ k u  fran­
cuskim, aby usunąć wszelkie wątpliwości, jakieby z tłumaczenia angielskiego 
wyniknąć mogły. K

—  Z TuiOnu donoszą, żc wszystkich jeńców rosyjskich 'źńbjdująćych się 
tam — około 100 ludzi — odesłano do Odessy.

P a r y ż ,  13. Kwietnia. — Z dłuższego a r tyk u łu  J o u r n a l  d e  D e b a t s  
w yjmujemy:

pamiętniki

Ja 
ezone.

ręty ą przezna-

noty udzielały sobie w  ostatnich czasach gabinety na wzajem: Takie zwierzania 
się często się odbywały  i muszą być telli częstsze, im bardziej ’W y p r ę ż a n e m  
i im niebezpieczniej śżem jest; położenie; ale żatłna n o ta ; ’żądny pamiętnik niebył 

i. P raw dą  jeśf  to tylko, że  peliiom’o'cnifeys litójący do-
niebezpieczniej 

żony konferency
kladnic roztrząsnąć położenie E uropy , chcąc punkta te poznać które winne
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zwrócić na siebie uwagę rządów, i aby rządom przedstawić środki zmierzające 
ku zapobieżeniu podobnemu starciu, długie i żywe toczyli rozmowy we wzglę­
dzie Włoch. Sądzimy, żeśmy wiernie podali to , cośmy w tej mierze zebrali, 
i powtarzam y, źe nie było dyskusyi w  właściwem znaczeniu tego w yrazu nad 
Włochami. To wszakże co tam powiedziano, nie zaginie bezowocnie i być może, 
że pomimo urzędowego swego wstrzymywania się , konferencye w yw rą zba­
wienny w pływ  na losy W łoch. W łochy, przez Piemont tak godnie zastąpione, 
nie stały  się konferencyi obcemi; miały one swój głos, radziły tara, równie jak 
walczyły na polach boju w  Krymie i pod przerażającemi okopami Sewastopola. 
Gdzie Piemont je s t, nie można powiedzieć żeby nie było Włoch. W szystko, 
co Piemontowi korzyść przynosi, je s t i dla W łoch uzytecznera. Zapewniają, 
że za jednogłośnem zezwoleniem pełnomocników pokój w dniu 30. Marca za­
w arty najpochlebniej wyraża się o wysokim szacunku Europy dla króla W ik­
tora Emanuela, dla jego rządu i dla jego wojska. Świadectwo to, któreby tylko 
było oddaniem należnego długu, równieby W łochy uzacniło jak i Piemont. 
Piemont nie byłby wcale na siebie ściągnął niełaski E u ro p y , źe sprawiedliwe 
i umiarkowane reformy przekładał; w  tein szukaćby należało zachęty dla tych 
monarchów włoskich, którzyby tak byli roztropnem i, żeby naśladowali p rzy­
kład Piemontu. Od czasu wstąpienia Piemontu w związek z państwami zacho- 
dniemi, postrzeżono wszędzie w Europie mądre i umiarkowane postępowanie 
jego, pełne zaparcia się siebie i bezinteresowności, jako i jego ciągłą troskliwość
0 interesa włoskie. Jest to napomnieniem dla złych rządów włoskich i dobrym 
przykładem do naśladowania.

Inny korespondent g a z e t y  ko l o  ńs  ki  ej tw ierdzi, źe J o u r n a l  de  D e -  
b a t s  co do sprawy włoskiej, mimo tak gorącego artykułu, minął się z prawdą, 
bo sprawa włoska stanowiła przedmiot dyskusyj konferencyjnych. Ogłoszenie 
protokułów obudzi wielką sensacyą we Włoszech. . Cesarz miał powiedzieć: 
Chcę, aby Europa zupełnie poznała rolę, jaką Francya w konferencyach ode­
grała; widziała nas ona w wojnie, niech nas osądzi przy  stole konferencyjnym.

— Chrzest cesarzewicza nastąpi podobno 9. Czerwca.
— Chociaż 16. b. m. będzie, jak  się zdaje, ostatnie posiedzenie konferen­

cyjne, to przecie ż tego wnosić nie można, źe wszyscy pełnomoc. się rozjadą 
zaraz. Jakem panu ju ż  donosił, muszę i dziś pow tórzyć, że co do Księstw 
naddunajskich zgodzono się na zasadę, wykonanie jej zależeć będzie od konń- 
syi miejscowej, która w porozumieniu z reprezentacyą krajową wyrzec ma 
stanowczo. Druga komisya oznaczy kierunek granicy między Bessarabią i Moł­
daw ią, a trzecią granicę między terytoryum  rosyjskim a tureckim w małej 
Azyi. Zdaje się być rzeczą pew ną, że Rosya odstępuje lewy brzeg Dunaju
1 twierdzę Izmaił. Na morzu Czarnem będzie Rosya i Turcya 10 okrętów 
utrzym ywać w celach policyjnych; ale i każdemu innemu państw u, które brało 
udział w  pokoju, wolno mieć dwa okręty wojenne przy ujściu Dunaju ku bez­
pieczeństwu żeglugi. Nad tak uazwanemi pytaniami europejskiego interesu 
toczyły się wprawdzie poufne rozmowy, ale nie wspomniano nic o nich 
w protokułach.

— Minister w ojny, marszałek Vaillant składa ministerstwo dla słabości 
zdrowia w  ręce marszałka Randon, którego miejsce w Algeryi ma zająć mar­
szałek Bosquet.

  Mówią, źe od każdej osoby na bankiecie, który prefekt Sekwany daje
pełnomocnikom, wynoszą koszta 500 franków. Droższego obiadu nikt tu nie 
jadł jeszcze.

P a r y ż ,  14. Kwietnia. — W szystkich zajmuje tu  dziś okupacya sardyń- 
skopiemontskiej granicy przez Austryaków. Jak słychać, miał rząd odebrać 
wiadomość, iż granica sardyńskotoskańska przez Austryaków ma być obsa­
dzoną. Do Pontomedli wkroczyły ju ż  wojska austryackie. PewnkTz tego 
względu zainterpelują A ustryą na dzisiejszej sessyi. Cavour wkrótce opuści 
P a ry ż , bo groźne stanowisko A ustryi wymaga przytomności ministra w izbach.

(Kor. C%.) P a r y ż ,  7. Kwietnia. — Cesarzowa łamie dawny zwyczaj 
monarchii francuskiej, według którego monarchini powinna przyjmować w trzy 
tygodnie po odbytym połogu. Dotąd cesarzowa nie przyjęła powinszowań 
dworu. Dzienniki rządowe pokazały, źe cesarz przyw ięzyw ał niepoślednią 
wagę do adresu, który mu przesłała gwardya narodowa paryska z powodu 
narodzenia się syna cesarskiego. Redakcya tego adresu miała być parę razy 
zmienioną. Od trzech dni muzyka gra przed oknami cesarzowej.

Córka hr. Walewskiej będzie się zwała Eugienią Ireną. Mówią, źe to na­
stąpiło za radą bar. Manteuffla, dobrego helenisty.

A rtykuł dziennika Le P a y s ,  stal się dowodem, źe rząd nie był kontent 
z rozpraw, które z okazyi przyjęcia ks. de Broglie, prowadziły się w  akademii 
między rządem parlamentarskim a cesarskim. Tylko mowa ks. de Broglie zro­
biła tu wrażenie, kiedy powinna była także zrobić wrażenie mowa p. Nisard. 
Obie te mowy były  uczące, bo pokazały, że wolność nie może się ostać bez 
ducha obyczajów. Ks. de Broglie i p. Nisard wyłożyli w gruncie rzeczy sła­
bość społeczności francuskiej.

Nędzna i sprosna piosnka sir de Framboisie stała się stanowczo bunto­
wniczą , od czasu sceny która zdarzyła się w  Odeonie, Za śpiewanie tej 
piosnki szkoła centralna sztuk i rzemiosł została przez kilka dni zamkniętą. 
Dyrekcya szkoły wydaliła 19tu uczniów i nakazała spieszne składanie egzami­
nów. Uczniowie szkoły politechnicznej stracili przez parę tygodni prawo w y­
chodzenia na miasto, za nieposłuszeństwo okazane względem jednego oficera. 
Rojaliści pracują ciągle w sensie skojarzenia. Hr. Paryża napisał list do hr. 
Chambord. Kiedy mu ten list był pokazany, p. Villemain nie chciał go prze­
czytać i odpowiedział, że czyta tylko listy ludzi starożytnych.

Na Lamartina spadła jakby kara boska tj. nędza i zapomnienie. Ogłoszony 
przez kurs literatury jest niemal środkiem dostania jałm użny publiczuej. Repu­
blikanie opiekują się tą publikacyą, ale jak  dotąd publiczność głosu ich nie bar­
dzo słucha.

W  ostatnim Atheneum znajduje sie piękny artykuł p. Ludwika Enault 
o Fryderyku Chopinie i obyczajach polskich.

Jutro  pani Ristori wystąpi w sztuce Medee pana Legouve, której nie 
chciała grać sama Rachel, a która została przetłumaczoną na język  wioski. 
Pani Ristori ściąga zawsze do teatru włoskiego liczną publiczność. Nie długo 
genialna ta aktorka ma udać się do W arszaw y i Petersburga.

Tej zimy artyści polscy dali kilkanaście koncertów w Belgii. P. Sowiński

i panna Brzoska grali na fortepianie; p. Wieniawski na skrzypcach, a pp. Dop­
plerowie na flotrowersach. W szyscy doznali oobrego przyjęcia.

W  P aryżu  malarz Kwiatkowski zrobił kopią obrazu p. Delaroche, przed­
stawiającego portret ks. C .; Rodakowski przerabia dawny obraz i kończy wi­
dok wnętrza cerkwi ruskiej; p. Kapliński robi obraz przedstawiający scenę 
z W ernyhory ; pp. Tepa i Kossak robią piękne akwarele. Ostatni dużo pra­
cuje. Dowiaduję się , że malarz Szwędkowski, k tóry  zrobił pare dobrych 
obrazów z historyi polskiej, odebrał sobie życie na pro wincyi, w skutek braku 
pracy i nędzy. Był to malarz uzdolniony, człowiek poczciwy i słodki kolega.

Anglia.
L o n d y n ,  12. Kwietnia. — T i m e s  dzisiejszy zawiera korespondencyą 

z Paryża potwierdzającą wiadomość, źe konferencye zajmuje jeszcze kwestya 
włoska. Hrabiego Cavour popierali pełnomocnicy rosyjscy w  wniosku przeciw 
okupacyi przez wojska austryackie niektórych części Włoch.

P o s i e d z e n i e  i z b y  n i ż s z e j  z d. 11. Kwietnia. —  Izba zamienia się w  ko­
mitet dla zastanowienia się nad kwestyą w ychow ania, wniesioną przez Johna 
Russel. Po wielostronnej dyskusyi za i przeciw , rezolucyi wnioskodawcy nie 
przyjęto, pomimo to, źe nader pochwalała izba troskliwość pana Russei oka­
zaną w tym  przedmiocie.

L o n d y n ,  14. Kwietnia. — .Mówią, źe lord Clarendon z wysokiego miej­
sca otrzymał zapewnienie, źe przedstawienia pochodzące od hrabiego Cavour ze 
względu na W łochy nie zostaną bez uwzględnienia i źe Sardynia nie będzie 
miała powodu być niezadowoloną, jak  się to jeszcze niedawno zdawało. 
Jeżeli jest praw da, źe i Rosya skłonna jest wmięszać się w spraw y włoskie, 
można w tem upatrywać miarę usposobienia, jakiem je st przejęta dla swej da­
w nej przyjaciółki Austryi.

— M ówią, źe nowy poseł amerykański Dassow podał projekt do zgody.
— Wedle P r e s s  wróci do Londynu lord Clarendon dnia 19. Kwietnia, 

a wedle D a i l y  N e w s  już w 6 miesięcy wszeikie wojsko obce wyjdzie 
z Turcyi.

Austrga.
(Kor. C%.) W i e d e ń ,  10. Kwietnia. — Gdy jedne dzienniki donoszą, 

źe konferencye paryskie dotknęły interesów włoskich, utrzym ują drugie,źe te 
kwestye zupełnie pozostały na stronie. Obecność Piemontu na konferencyach, 
wystarczytaby do usprawiedliwienia domysłu pierw szych, gdyby stan obecny 
W łoch nie przemawiał za nim jeszcze silniej. Jeżeli wojska austryackie, an­
gielskie, francuskie i piementskie muszą opuścić jak  najspieszniej T u rcyą, dla 
czegożby wojska francuskie i austryackie miały zajmować ciągle Rzym, Fermę 
i kraje papiezkie? Dla czegóźby wewnętrzne urządzenie tych krajów  w sposób 
odpowiedni potrzebom ludności i prawom panujących, nie miało s'ciągnąć na 
siebie uwagi tych samych państw, które się urządzeniem Turcyi tak opiekują?
W  jakiby sposób konferencye ten przedmiot dotknąć i rozwiązać mogły, to od 
nick zależy. Zdaje się prócz tego, źe Piemont chciałby innemi drogami wpływ 
swój w tych krajach rozszerzyć. Mówią o zamiarze zajęcia Parmy przez woj­
ska sardyńskie w celu utrzymania spokojności. Czy A ustrya i Francya mo­
głyby na to przystać? Cokolwiek bądź, stan wewnętrzny W łoch je st rozprzę- 
zony i potrzebuje gruntownego przeobrażenia.

P o s ie d z e n ia  b is k u p ó w  t r w a j ą  c iąg le . Z d a je  s i ę ,  że  sekret ma być Zacho- | 
wanym do końca. Kwestya małżeństw jak się zdaje, będzie pierwszą w nara­
dach.

Bar. Bruck posuwa z niezmordowaną energią naprzód swój plan zrów no­
ważenia jak najrychlej wydatków i dochodów państwa. Zmniejszenie cła za­
powiada znaczny nowy postęp w rozwoju sił przemysłowych i posłuży do po­
mnożenia dochodów. Zmniejszenie wojska i ukończenie organizacyi cesarstwa 
umniejszy rozchody. Pokój ustali stosunki wewnętrzne i da zewnętrznym, 
zwłaszcza handlowym , rozległe do rozwinięcia się pole.

€? ulicy a.
K r a k ó w ,  7. Kwietnia. — W  sobotę o godzinie Bej wieczór ujrzano 

przebiegający ponad miastem naszem ognisty meteor w  kierunku północno-za­
chodu na południo-wschód. Przebiegając przez horyzont oświecał nietylko 
najbliższą część nieba, ale nadto rzucał mocne światło na ziemię i zdaje się ja ­
koby w niewielkiej od ziemi znajdował się odległości, bo leciał poniżej chmur, 
miał formę kuli podłużnej płomieniącej ogniem niebieskawem, a od której 
z szelestem mocnym sypały się iskry żółte, jakby  krople ognia. Za sobą cią­
gnął on długi pas ognia jakby  z iskier złożonego. Meteor ten zagasł wprost 
nad plantacyami pomiędzy ulicą Szewską, Szczepańską i Krupniczą.

— Gaz.  W i e d e ń s k a  donosi teraz o wypadku jaki się zdarzył na kolei 
galicyjskiej w d. 3. Marca wieczór niedaleko Słotw iny, a to w skutku przer­
wanej komunikacyi telegraficznej. Lekomotywa pociągu nie awizowanego do 
stacyi slotwińskiej wpadła na siedm wozów wracających od wożenia żwiru, 
zdruzgotała takowe, ludzi po części z wozów na szczęście zwaliła, zabiła je ­
dnego konia a dwa inne tak pokaleczyła, że je  musiano dobić. Nieszczęściem 
stracił w tym przypadku jeden człowiek życie, byl to woźnica ostatniego wozu 
który naprzód lekomotywa dognała; reszta ludzi lekko pokaleczonych została.

Gaz.  L w o w s k a  podaje z Czerniowiec co następuje:
Do najpiękniejszych pomników dobroczynności publicznej na Bukowinie, 

policzyć należy utworzone w ostatnich czasach w tym kraju stowarzyszenia ku 
wsparciu ubogich uczniów wyższego gimnazyum Czerniowieckiego i ku dobru 
dzieci bukowińskich potrzebujących pomocy.

Od czasu pierwszego zawiązania szczycą się obydwa stowarzyszenia naj­
wyższym udziałem mieszkańców Bukowiny, którzy mianowicie przy sposobno­
ści zaślubin Najj. Pana, a później na wiadomość o szczęśliwem rozwiązaniu JC. 
Mości znakomitemi dary przyczynili się do powiększenia funduszów tych sto­
warzyszeń. W tedy ju ż  objawiło się powszechne w  kraju życzenie, ażeby te 
obadwa towarzystw a dobroczynne zaszczycone zostały imieniem Ich CMci. 
Tem u powszechnemu życzeniu stało się zadość, gdyż JCMość na podanie obu- 
dwóch stowarzyszeń najwyźszera postanowieniem z dnia 20. Grudnia 1855- 
najłaskawiej zezwolić raczył, ażeby towarzystwo ku wspieraniu ubogich 
uczniów Czerniowieckiego gimnazyum nosiło nazw ę: »Stowarzyszenie cesarza 
Franciszka Józefa« ; Tow arzystwo zaś opieki dzieci bukowińskich nazwę "Sto­
warzyszenia cesarzowej Elżbiety a . t

P od godłem tych najwyższych imion będą obadwa stowarzyszenia, kto-



3

, ch trwałość jn ź  zabezpieczona jest znacznym kapitałem, rozszerzać błogie 
Jo c e  ua kraj cały. Hiszpania. , , „

7 M a d r y t u  5. Kwietnia piszą: Narady względem planu^finansowego 
7V;eli wczoraj kortezy. T ym  sposobem ministerstwo finansów i g â ,net 

przyję Tylko minister sprawiedliwości i wychowania publicznego, mający

S 3 » fe  4 * 1S S " ! 1;
saW! ćwierćrocze 1857 roku, aby pokrył wydatki tego peryodu.
WS Podług telegraficznych wiadomości z 11. m. b. w Walencyi była zupełna 
„ n f c o in o ś ć .  Z  wielu stron ściągało się wojsko do Walencyi.

SP ?  M adrytu donoszą pod §. Kwietnia: Urzędowa gazeta donosi, ze pun- 
wsze operacie przy losowaniu rekrutów  daiy powod do stare m i ę d z y  wojsk^m 
a Seszkańcami w Walencyi. W  sobotę przez cały dz.en mieli się b.c, poległo 
tr7ech żołnierzy i jeden porucznik.

W ło ch y . ,
T u r y n ,  9. Kwietnia. -  I tu  decydowano zredukowanie wojska.
 Z powodu smutnych wypadków w Parmie, wysłano na granicę am ej

niektóre oddziały wojska sardyńskiego.
Z Parmy piszą pod dniem 4. Kwietnia. Polityczno wskazani, k oiyc 

z razu z Parm y do Mantui odesłano, wywiezieni zostali do Grac. Areszto­
wania ciągle trwają.  . -

Kronika miejscowa.
P o z n a ń ,  17. Kwietnia. — W czoraj zrana o godzinie 7ej powstał ogieu 

w Krzyźownikach w pobliżu Poznania i spłonęły dwa gospodarstwa, pomimo 
wczesnej i rączej pomocy. — Wedle uwiadomienia królewskiej regencyi u ej 
szej w Pogorzeli (powiat krotoszyński) odbędzie się jarm ark nie 2o. Kwietni i
ale dopiero 22. Maja. , . . , , . ,

K o ź m i n ,  15. Kwietnia. — W czorajszy jarm ark mało był odwiedzany, 
z czego się pokazuje, że roboty na polach rozpoczęły się na dobre. Wiele było 
koni w cenach dość przystępnych. Magistrat zniewolony był kazać o  konie
zabić, bo były  osmarkociałe. ,

R a w i c z ,  15. Kwietnia. -  11. Kwietnia o d b y ł o  s i ę  zebranie powiatowe, 
na którem radzono, aby zaciągnąć z kasy prowincyalnej 10—12000 tal. na za- 
pomogę dla małych gospodarzy nie mogących zupełnie obsiać swych poi z po­
wodu, że najwięcej przez powódź ucierpieli; potem zajęto się wyborem komi­
tetu powiatowego, któremu poruczonem być ma wypośrodkowanie potrzeby 
zasiewu i podziału go. Rada powiatowa nie widziała się być atoli upoważnioną 
do zaciągania takiej pożyczki, mając zwłaszcza budować drogę żw irow ą, na 
którą potrzeba 20,000 do 30,000 tal., i zresztą nie można dla dobra pojedyn­
czych zaciągać długów, ogół ciążących. _________

W iadom ości agron om iczn e.
(N adesłano.J

(Dokończenie.)
Zrzynanie wierzchołków po wydaniu owoców według doświadczeń zro­

bionych było bez w pływ u na wcześniej dojrzewające, przy późniejszych ga­
tunkach, jest stosowne, bo słońcu zostawia się wolniejszy przystęp, a przez 
to prędzej dojrzewa się.

Obrzynając samce odbiera się zapładuiający pył kwiatowy.
Sprzęt kolb następuje podług dojrzania, niektóre gatunki dochodzą zw y­

kle w końcu Sierpnia i początku W rześnia. Poznaje się dojrzanie kolb gdy te 
żółkną lub schną. Najlepiej sprząta się wtenczas gdy liście suche i gałązka 
na której kolba usadowiona. P rzy rychłych gatuukaeh na to zważać bardzo 
potzeba, bo tylko kolby takie nie pleśnieją, zachowane przez zimę skoro tylko 
w suchem miejscu, gdzie wiatr przewiewa są zachowane. Przy późniejszych 
gatunkach nie można się doczekać takiego dojrzenia, w tym razie trzeba być 
Bardzo bacznym przy suszeniu kolb, bo pleśnieją przez zimę, a zdarza się to 
zawsze gdy w  snopkach dużych lub na dużych kupach leżą.

Ziarna spleśniałe tracą siłę kołkowania i na żywność dla ludzi niezdatne 
bo wydają stechłą, nieprzyjemną mąkę. Mała ilość da się łatwo przechować, 
wiąże się małe snopki, przywiązuje u góry w miejscu przewiewającem, gdzie 
słońce dochodzi, ażeby od deszczu tylko były zasłomone często się porusza 
i przewraca. Które nie do siewu przeznaczone można je  w piecu posuszyć.

Kukurydza przeznaczona do siewu, o ile mi wiadomo w krajach gdzie 
ogólnie zaprowadzona zachowuje się całkowicie w kolbach. Od tak zachowa- 
nej kukurydzy ma mąka smak bardzo dobry, lepszy od zaraz wymłoconej. 
Najlepszy sposób ziarno oddzielić, jest młócenie; jeżeli ziarna suche i dojrzałe, 
idzie to bardzo prędko. Bierze się miech duży nasypuje się kolbami wiąże 
się u  góry i rościąga szeroko młóci się kijem, fy in  sposobem robotnik może 
omłócić do 3 szefli nadzień lub też podściela słomą, okrywa słomą i omłaca się.

W  roku zeszłym w dobrach Proskowie rozszerzono znacznie uprawę ku­
kurydzy; uprawia się w jesieni, nawozi na morgę 4  fury dwukonne gnoju, 4 
morgi kukurydzy Cinquantino, 15.) mórg rychłą amerykańską.

Na końcu Sierpnia dojrzały obiedwie i sprzątniono. Cinquantino 60 szefli 
i amerykańskiego 154. Nadto zebrano 1350 centn. zielonej paszy i 150 centn. 
suchych łodyg. \

Cinquantino wydała więcej ziarna jak  amerykańska więcej paszy zielono 
sprzątnionej. Zrobiono później doświadczenie z Ohio kukurydzą która nie­
dojrzała. Na zieloną paszę odznaczył się gatunek zwany Northeros Fluit, do 
Października był zielony i do 21. Października brano z morgi zielonej paszy do 
60 centnarów i kolb nie w ydał wcale, mówią iż od tejże krowy najwięcej doją. 
U trzym ują, iż z gatunków rzymskiej kukurydzy robią się makarony włoskie, 
które rozsyłają się po całej Europie.

Gazeta wrocławska z d. 14. Marca umieściła z urzędowych raportów zesta­
wienie jak  ogromny handel Szlązk z kukurydzą jakoteź z kaszą i mąką z ku­
kurydzy prowadzi. Niechcąc być rozwlekłym podaję sumę tylko z tych miast 
według raportu nadanych z całego Szląska to jest kukurydzy w  ogólności

106,187 centnarów, kaszy cent. 5607, mąki 1204 centnarów. Z tego poka­
zuje się o ile rolnicy w latach nieurodzajnych, jak  przechodnie, zwracac winni
baczność na uprawę kukurydzy. . , . . . .

Co jest dobrem i pożytecznem jest naszą powinnością, jest obowiązkiem 
głosu publicznego rozszerzać. Kończymy jeszcze wzmianką o kukurydzy tejże 
gazety. W edług doświadczeń 13) morg karynckiej wydało 173 szefli, 2 b 3 
morg styryjskiej 427 szefli. Pierwsza zatem 13 druga 16 z morgi ziarn. '

Rok zeszły był niepomyślny dla kukurydzy, przecięcie przyjąć można 
z morgi 20 centnarów te po 2 )  tal. a zatem dochód brutto tal. 50. Jest to za­
pewne z morgi dochod znaczny. ,

Jeżeli potrzebujemy dowodu na to ile stowarzyszenia rolnicze w pływać 
mogą na rozszerzenie co dobre i pożyteczne, mamy świeży dowód przed oczami. 
Dla tego że u nas tak mała działalność była stowarzyszeń rolniczych, sprowa­
dzamy dzisiaj produkta opłacając drogo kukurydzę którą z łatwością produko­
wać byśmy byli powinni.

Doświadczenia w Hohenheim wykazały że po kukurydzy dobrze się rzep 
latowy udaje. W  zeszłym roku doświadczałem tego i wielką miałem z prze­
strzeni rzepiu zasianej po kukurydzy korzyść, dla tego doświadczenie to su­
miennie potwierdzić mogę. K. .

W iadom ości n au how e.
W yjazd numizmatyka Beyera za granicę a pana Bolesł. Podczaszyńskiego 

do W ilna, tych filarów archeologii w arszawskiej, może ujął trochę życia ze­
szłemu zebraniu starożytników w resursie kupieckiej, a co numizmatyka to juz  
i szwankowała. Za to z wicikiem zajęciem oglądaliśmy zmniejszone powtórze­
nie portretów Zygmunsa Ul. i żony jego Konstancyi, malowanych przez społ- 
czesnego mistrza Rubensa, a znajdujących się w Pinakotece w Munich, dokąd 
z dyseldorfską dostały się galeryą. Dwie te kopije sprowadził sobie p. Alex. 
Lesser, który nie ustając w badaniach plastycznej i malowniczej strony dziejów 
naszych, mnogie już  zgromadził u siebie przerysy i kopije. Większa kopija 
tego portretu Zygmunta III., zrobioną została przez Boratyńskiego i znajdować 
się nia u p. Przeżdzieckiego. Piękne te obrazy a pod względem stroju ciekawe. 
Król bowiem siedzi w stroju koronacyjnym, krojem zbliżonym bardzo do bi­
skupiego, lecz białym ; kapa biała z litej m ateryi, czerwono podbita a spięta 
pod szy ią, okrywa jego ramiona; suknia długa do kostek, także lita, biała, 
floryzowana; insygnia królewskie w ręku, na głowie korona; strój ten jest zu­
pełnie taki jak na medalach i pieniądzach tego króla spotykamy. Krolowa także 
w stroju paradnym , z jabłkiem i berłem w ręku a koroną na głowie. Kolory
tylko biały i czerwony. w

Widzieliśmy także kopiję przez p. Jozefa Kolasinskiego zdjętą, portretu 
króla Stefana Batorego, z oryginału znajdującego się w  galeryi Zamojskich na 
drzewie z podpisem: Stephcmus D. Gr. R ex  Poloniae. 1577. i monogramem 
niedocieczonym. Inny portret Batorego mniejszy, na drzewie malowany a zu­
pełnie do tego podobny i z tymże monogramem, znajduje się w  drezdeńskim
muzeum historycznem. . .  , ,

Pan W isłocki, obywatel gubernu grodzieńskiej, wiele ciekawych osobli­
wości przywiózł ze sobą z podróży swojej przed kilku łaty na W schód odbytej 
i tego wieczara okazywał niektóre tutejszym zbieraczom. Podziwialiśmy bran­
soletki jakieś bardzo dawne, turkusam i, perłami i rubinami w ysadzane, sre­
brne, z deseniem kropkowanym; nabyte zostały w Tebach w Egipcie, a w y ­
jęte być miały z mumii. Berdysz, raczej źelaziec od buńczuka Kalitów, z w y­
borne] stali n-rawirowany i nabijany srebrem; w  arabeski przeróżne i napisy 
z Koranu, w dwóch językach. W ykopano go za Kairem, niedaleko skamie-: 
niałego gaju palmowego w Egipcie. -  Buzdygan zelazny, podobny bardzo do 
używanych niegdyś w Polsce, złotem i srebrem nabijany w rożne desenie; na­
byty także został w Egipcie. '  .

Widzieliśmy lubo nie rzadki ale pięknie zachowany medal srebrny Matki 
Boskiej sokalskiej z 1724 r. M. Olszyńskiego; który prawdziwą przyjemność 
zrobił obecnym przyniesioną ogromną fotografią, bo 13 cali szeroką a 20 długą. 
Zdjęto ją ze sławnego obrazu Murilla, przedstawiającego Wniebowzięcie N. 
Panny Niepokalanej,' który rząd francuski zakupił dla muzeum L uw ru , zapła­
ciwszy zań na licytacyi po marszałku Soulcie 625,000 fr.

Wiadomości handlowe.
B e r l i n ,  17. Kwietnia.

Pszenica 75— 110 tal.
Zyto 64 — 67 tal., na dostawę wiosenną 6 1 )— 6 2 )— 62 tal., na Maj Czer­

wiec 6 2 ) —62— 61) tal., na Czerwiec Lipiec 5 8 )— 5 9 ) —59 tal., na Lipiec Sier­
pień 5 6 )— )  tal.

Jęczmień wielki 48— 54 tal.
Owies 31— 34 tal., na dostawę wiosenną 50 funt. 31 tal.
Groch 7 2 - 8 0  tal.
Olej rzepiowy na Kwiecień 16 ) tal., na Kwiecień Maj 17— 1 6 )—f  tal., 

na W rzesień Październik 13) tal.
Olej lniany 14 tal., na dostawę 13) tal.
Olej makowy 22— 23 tal.
Olej konopny 14) tal., na dostawę 14) tal.
Olej palmowy 1 5 ) tal.
Okowita bez beczki 2 6 ) tal., na Kwiecień i Kwiecień Maj i Maj Czerwiec 

2 6 ) —27 tal., na Czerwiec Lipiec 2 6 ) —27 tal., na Lipiec Sierpień 2 6 f— 2 7 )  tal.
S z c z e c i n ,  17. Kwietnia.

Zyto na dostawę wiosenną 64 tal., na Maj Czerwiec 6 2 ) tal., na Czerwiec 
Lipiec Lipiec Sierpień 5 8 )  tal., na WrzesieńPaździernik 52 tal.

Olej rzepiowy na Kwiecień Maj 17 tal., na W rzesień Październik 1 3 ) )  tal.
Okowita na dostawę wiosenną 13 proc.

Przybyli do Poznania 18. Kwietnia.
B A Z A R  : Lubiński z Kiączyna, Mikorski z W yganowa, Jaraczewski z Lipna, Łącki

z Ślachcina, Rekowski ■/. Koszut, Niemojewski z Pogrzebowa i Kronier, z Deinbua. 
H O T E L  R Z Y M S K I B U S C H A : Fellmaun z Gniezna, Glaser i T urk  z Środy. 
H O T E L  D R E Z D E Ń S K I M Y LU TSA : Gersdorff z Bauchwitz, Węsierski z Słupi,

Swinarska z Sarbia, Kurnatowska z Chalin, Ollendorff z Gdańska.



HOTEL DU N O R D D : C hłapowski  z T i m v i ,  h-. Mielź.yńska z M iłosławia ,  VVil!c-»zv-

HOTBL » E I U  I X S k T "  MZ| S tn T k' t ' " ' *  * - Ki,ro' r 'v*- * w i « . w . H  z B r u d z ę / , .  
' ,  r  ^  r z e w s k i  i  1 rzeineszna,  Schu lz  z Szczecina, W ió b le w sk i

Z Kopalina, K la ro u s k i  z Rawicza,  M rv s  z S k w p r / y n y
HOTEL. E A I S Y Z K I :  K u rn w s k ,  z  W .  J e z io r ,  Iffland z Ber lina ,  If lland z P io t row a  

Skorijazewski z U y s n k i .  R adonsk i  z Knrta łkowójgórk i .  '

OBAV'lKSZCZKN'fl<].
Pan M o e g l i u  zamierza w fabryce swej machin 

urządzenie kotła parowego dla machiny parowej 
o sile 8  koni przy ulicy Ogrodowej pud Nr. II . 
Protestacye jakiekolwiek przeciw teińii zakładowi 
w inny być vv przeciągu 4. tygodni tutaj podane. 

Poznań dnia Ki. Kwietnia 1856.
K r ó l e w s k i e  D y  r c kto r y  u iii P o l i c y i .

OB VV JESz"cż ENIE 
W  wydziale podpisanej Kpin missy i toczą się:

A. okupienia rent czyli czynszów  i ciężarów real­
nych , oraz urządzenia stosunków dominial­
nych a włościańskich w edług ustaw z dnia 2. 
Marca 1850. w  następujących miejscach: 

a. w  p o w i e c i c B u k o s k i m :
w  Lipce.

b. w  p o w i e c i e  C h o d z i e s k i m :
w N ow ejw si Dść.skiej, czynszu ekonomicznego.

c. w  p o w i e ć i e  Cz  K r u k o w s k i m :  
w  W ładysław ow ie.

<!. w  p o w i e c i e  W s c h o w s k i m :  
w  Crońowie.

e, - w p o w i e c i e  K o ś c i a ń s k i m :  
w  Kamieńcu.

/ .  w  p o w i e c i e  K r o b s k i m :
1) w  B odzew ie, także separaeya.

g. w  p o w i e c i e  O b o r n i c k i m :  
w Baborowie.

b. w p o \ C i e c i e  O s t r z e s z o w s k i m :  
i )  w  mieście Kempnie, łącząc w to wiatraki do 
niego należące.

i. w  p o w i e c i e  S r e d z k i m :
1) w Karolewie. 2 )  na młynie Boro wi e ,  co do 0 - 
kupników we wsi Protonie, na Holendrach Pro- 
mińskich, tui kolonii PCoińińskiej i w  Jagodnie, do 
napraw grobel obowiązanych.

k. w  p o w i e c i e  W ą g r o w i e c k i m :  
w Ostrowie.

Dalej toczą się:
li. Podziały w spólności, separaeya i t. d. w edług  

regulaminu podziału wspólności z dnia 7. Czer­
wca 1821. w  następujących miejscach: 

it. w  p o w i e c i e B u k o s k i m :
W Zcmbowie, z Dominium Lwoweckiem i holen­
drami zwanemi Suche holendry, z Grudziouką i 
W ym yślanką, uregttlowania granicy.

b. w  p o w i e c i e W  ą g r o w  1 e c k i m :
1) na holendrach Chociszewskich, 2 ) w  Kaliszanach.
3 ) W Ochódzy.

c. w n o w i e c i e  S r e d z k i m :  
na holendrach Nckels .ieh.

ti. w  p o w i e c i e  P o z n a ń s k i m :  
w Mrowinie.

e. w  p o w i e c i e K r o b s k i m :
1) w M asłowie, separaeya łąk rzeźniczych.

W szystkich n i e w i a d o m y c h  in.teressentpw tych­
że spraw w zyw a niniejszeiu podpisana Kommissya, 
ażeby się w trrmine na

d n i a  30.  C . z e r wc a  r. b. 
wyznaczonym , przed południem o godzinie l i t ej  
w izbie instrukcyjnej Kommissyi tu w  Poznaniu, 
u Pana Radzcy Rejencyjnego S u t t i n g e r ,  dla do­
pilnowania praw swoich zgłosili; w  razie bowiem 
przeciwnym, nawet chociażby pokrzywdzonrmi 
byli, na sprawach tych zaprzestać muszą i z ża- 
dnemi excepcyami przeciw takowym słuchani już 
nie będą.

Poznań, dnia 8. Kwietnia 1856.
K r ó l e w s k a  K o m m i s s y a  G e n e r a l n a  

w  W.  X i ę s t w i e  P o z n a ń s k i e m .

Dnia dzisiajszego przeprowadziłem się z Garbar­
skiej ulicy Nr. 13,.
im rog starego Hyiikn i ulicy 

*Ber.uirkić| po«i Kr. 551.

POD TRZEMA LILIAMI: D e g n e r  z B rodnicy  
HOTEL KRUGA: I .oft rc  7. W ro c ła w i a  
POD ZŁOTĄ SARNĄ: Konaeki z  Pakości.

XV M I E S K A N I U  P R Y W A T N E M :  E b en  i W o l f f  z K a jdan ,  u l .  W r o c ł a w * . . „  
1 5 ,  l l ei r i s  7. N a n e n ,  u l .  M ł y ń s k a . N r .  2 1 . ,  H e r t e l  z M , , r . G o ś l i n y ,  u l .  Bu te l sk * J f

gdzie, jak dotychczas, będą mogli zasięgać mojej 
rady cierpiący na d ł u g o t r w a ł e  c h o r o b y ,  na 
s y f i l i s ,  w y r z u t y  s k ó r n e  i l i s z a j e  w s z e l ­
k i e g o  r o d z a j u ,  przed obiadem, aż do 10. a po 
obiedzie od 2 — 5 godz.

Poznań, dńia 8. K wietnia 1856.
D r. August Mjoetrett.stein,

praktyczny lekarz i chirurg.

Pierwszą nadseikę św ieżego angiels. Portland - 
Cemeut otrzymał koleją żelazną i ofiaruje tanio 

K tl t lo l f  M & t tS ł S i i b e r ,  Spedytor.

SPRZEDA Ż KONIECZNA. 
K r ó l e w s k i  S ą d  p o w i a t o w y  w P o z n a n i u  

wydział i. dla spraw cywilnych. 
P o z n a ń ,  dnia 27. Lutego 1856. 

Nieruchomość do C e cy  I i i z M e i s n e r o w s k i c h  
Z i l c w s k i e j  i do dzieci i spadkobierców jej zmar­
łego m ęża, F r a n c i s z k a Z i I e w s k i cg  o stolarza 
należąca, w  Poznaniu na przedmieściu Śgo W ojcie- 
ciecha pod Nr. 80. położona, oszacowana na 2337  
lal .  11 Sgr. wedle fclśy, mogącej być przejrzanej 
wraz z wykazem hipotecznym w Registraturze, ma 
być d n i a  5. W r z e ś n i a  r. b. przed południem  
o godz. l i t ej  w  miejscu zwykłem  posiedzeń sądo- 
wem sprzedana.

Niewiadomi z pobytu wierzyciele:
1) K a s p e r  M e l c h i o r  i M i c h a l i n a  małżonko­

wie K o p e r s c y ,
2) A b r a h a m  P e y s e r ,  który wedle podania do 

A m e ry k i w y w ę d r o w a I,
3) C e l e s t y n  N a  ról  Z i l e w s  ki resp. następcy 

prawni tychże pretendentów realnych, tudziez 
następcy prawni,

4) zmarłego w Poznaniu Księdza J a n a  B r y z o -  
w s k i e g o ,  na ostatku w Kórniku zamieszka- 
łego,

5) zmarłego F a l k  Hi l l c l  P e y s e r  i
6) zmarłej A n  to  ń in y , J u I ian n y  Z i l c w s k i e j  

zamężnej dawniej S w i n a r s k i e j
zapozywąją się niniejszem publicznie.

W icrzyciele, którzy dla prctenśyi realnej nie oka­
zującej »ię z księgi hipotecznej, zaspokojenia po­
szukują z ceny kupna, z swoją pretensyą do Sadu  
meldować się powinni.

~  OB V\; lESZCZENlEe 7 7 Z T
Kładzenie rur gazowych w ulicach rozpoczęło się 

Odpowiadałoby celowi, gdyby w szyscy ci, którzy 
zyczą sobie światła gazowego do prywatnego uży­
tku w sw ych mieszkaniach i składach i t. p ., za­
wczasu zgłosili się do biorą zakładu gazowego, aby 
pi zy zaprowadzaniu głów nych ulicznych rur ró­
wnocześnie przyrządzie można odnozne rury do do­
m ów. Poznań, dnia 6. Kwietnia 1856.

D y r e k c y a  z a k ł a d u  g a z o w e g o .

Folw ark z przeszło 300  m órg, w dobrej ziemi 
we wsi & 4 o U ' y  w  powiecie M o g i l n i e k i , , /  
pod G a s a  w ą położony, jest z wolnej ręki do sp o ,/ 
dania; zgłosić się do właściciela na miejscu.

m

P s z e n i c ę  n i B j o u ą  «8«» m i c w n  
wybornego gatunku otrzymał w komis i igu 
prżedąje tanio
Spedytor fBorils S. A ner teach, «fś 

Kantor: tirzy Dominikańskiej ulicy. ^
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Dobra E i r o s s ł i i  w  Królestwie P o l -  
SKi e m,  4 mile od granicy P r u s k i e j  a 8  
mil od kolei żelaznej położone, z budynka­
mi w dobrym stanie, obejmujące: bór. łąki 
i rolę powiększej części w pszennej glebie, 
w  ogólnej rozległości 2896 mórg Magdc- 
burgskich, po jedenaście Talarów morga; 
są w każdym czasie z wolnej ręki do sprze­
dania i do natychmiastowego objęcia. Bliż­
szą wiadomość powziąść można pod fran­
kowanym adresem Hrabia K r e s k i  w  
G r e m b a n i n i e  pod Kemnnein.
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I  Karśofle do sadzenia na sprzedaż, g
e  Oczekiwane fg
|  Kartofle prawdziwe sask ie  cebulow e i Ok- S  
H k elsa  R ió-frio, 0
Ig zostały mi nadesłane, na które, w edług zamó- S  
© wień oczekując dyspozycyi, polećam się u- «  
g  przejmie do dalszego dostarczenia obydwóch §  
jg gatunków kartofli doskonałych, które się O 
»  wszędzie jak najlepiej udały, i zapewniam jak |  
f§ najspieszniejsze wykonanie wszelkich poleceń, g  
S  Zarazem polecam mój skład nasion koni- §
§  czyny i traw y, kukurydzy koński ząb i «  
a  moych nas.on gospodarskich, jako tćż ma- a  
g  chin i narządzi rólniczych panom agrono- §  
Q mom do łaskawego uwzględnienia. ®

€ieorg tolreit w €SSo^turie. \

Ekonom nieżonaty w  średnim wieku, któ­
ry [irzez wiele lat administrował największe m aję­
tności, życzy przyjąć zaraz lub od 8 w. Jana r. b. 
samodzielny zarząd dóbr o ile być może w W iel- 
kiem Księstwie Poznańskiem. Kaucya w edług upo­
dobania złożoną być może. Bliższych szczegółów  
dowiedzieć się można na frankowane zapytania w 
Ekspcdycyi tej gazety.

Trzech młodych ludzi pomiędzy 13. a 15 rokiem 
z dobrego wychowania i dobrych rodziców, którzy 
się chcą w yuczyć fachu cukiernickiego, mają się za­
raz zgłosić w cukierni w  Bazarze.

K urs g ie łdy  berlińskiej.

Sio Na jir ku rani
Dnia  17. K w ie tn ia  1856 V? popie- cotówi- ^

7 na.

j P t t h l a  o l b r ż i m i k e  l m -  
V t t l i i ,  przez akademię agronomiczną 
w Eldenie jak najlepiej polecone, w y ­
dające 8 4 0  centnarów buraków z s a ­
skiej m orgi, przez Król. saskie Mini- 
sterium uwieńczone srebrnym puha- 
rem w nagrodę, za funt 15 S gr., za 
centnar 50  Tal.

MStsnt/ii u ttp a ssę  w  szc- 
,  ściu najlepszych gatunkach.

MareBtesr, olbrzymia, prawdziwa biała z 
zielone liii główkami (prawdziwe angielskie oryginal­
ne nasienie za funt 25 S gr., taka sama tutajsza za 
funt 15 Sgr. J

N a s i o n a  t r a w f j  najdokładniej mięszane, 
na łąki i zakłady parkowe, w  czystych gatunkach, 
jako też wszelkie inne ekonomiczne i ogrodowe na­
siona, p o leca  p o  et a  flet ńsztfeSt ce­
nach s  tloświat/es óntg sita  M et-  
t i o w a e n a .  Handel nasion

© e o r g  P o h l ,
wYYrocławiu,E l i s a b e t h  - (Tuchhaus) S t r a s s c  3.

P ożyczka  r z ą d o w a  d o b ro w o ln a  . .
di to  z rok u 1850.  . . .
d ito  z roku  1852. . . .
d ito  7, roku  1853. . . .
d i to  7. r o k u  1854.  . . .

Obligi d łu g u  s k a r b o w e g o ........................
d ito  jm uti iów  hand lu  m orsk iego  . . 
d i to  .Marchii E lek to ra ln e j  i N ow ej
dito  mias ta  B e r l i n a ................................
d i to  dito  . . ........................

L i s ty  z as taw ne  .Marchii E l ek t  i N ow ej  
d ito  P r u s  W s c h o d n ic h .  . .
d ito  P o m o r s k i e .......................
d i to  W .  X.  Poznańsk iego
dito  W .  X Pozn.  (n o w e )  .
dito  ' Sż lask ie  .  ....................
d ito  Prus;  z a c h o d n ic h .  . . .

B i le ty  r e n to w e  P o z n a ń s k i e ....................
L o u i s d n ry   ...........................................
A k r y r  ko le i źelazri. S t a r o g r  P o ż n a ń sk .
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,  - » a tt igieł. tPbri-lantl-  Ceteiettl przedaje tanio
B8 iłhelen Schntfitficłte,

Wielkie Garbary Nr. 33. obok Hotelu Paryskiego.

' C Ę f Y  T A R G O W E
Dnia 18. K w ie tn ia  

1856 r.

w m i e ś c i r P o z n a n i  u.
-,

...i
{itr 1 fi. 1.

Jo
. ii ».

P szen icy  p ięknej ,  szefel po 16 garn . 4 4 5
P szen icy  ś redn ie j  . . .................... ... 3 — 3 5 —
Pszen icy  o r d y n a r y j n ć j ........................ 2 --- 2 10 —
Żyta  p rz e d n ie g o ,  s z e f e l .................... 3 3 5 —
Z yta  p o ś l e d n i e g o ................................... 2 17 6 2 25 —
Jęc z m ie n ia  d u ż e g o ,  s z e f e l ................ 2 12 6 2 17 6
Jęczm ien ia  małego . . . . . . . . . — _' - —
Owsa , s z e f e l ......................................  , 1 17 C 1 22 6
Grochu  do g o to w a n ia ,  szefel . . _ . •—i _ __ _
T a la rk i  s z e f e l ....................................... — _ - _ _ —
Ziem niaków ,  s z e f e l ............................... 1 5 1 10
M a s ł a , g a r n i e c ...................................... 2 15 0 25 __
K oniczyna  czerwona  ....................... __ — — — __ —
Koniczyna  b ia ła  . . . . . . . . . . — — j— ( ' _ —
S i a n a , c e n t n a r ................................... ... 27 6 1 — __
S ło m y ,  kopa po 1200 fun t  . . . . 10 __ u _
Spiry t.usu  (beczka  1 2 0 k w .)8 O JT ra l .

dnia  17. K w i e t n i a ........................
dn ia  18. - .................... ...
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24 10

— 24
24
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15
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